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| opłacona ryczałtem 


l Wczoraj. znowu „skonfiskowano nakład 
Prada" " za.3 artykuły: © 

H „Times” o Polsce, | WE 

22), Co mówi. nauka o: dyktaturze, ` 
eime) Poszukiwanie premjera, 
ostatnie p z „ółtej Muchy“, i 


klo. powstanie. Garnizony. wojskowe: "prze 
szły. częściową na stronę rewolucjonistów któ 
rzy stali się. panami sytuacji w miastach: Ge 
rona i Manresa. Ruch ma. charakter- separaty. 
styczny -a został, wywołany przez Ę żywioły: 
skrajnie prawicowe. = z 


W. rękach powstańców ` aidai šie. kn 


| je kolejowe w północno = „wschodniej Ketalo 
„nji. Rząd ogłosił mobilizację, w 
gach, między innymi w Sara zosis] w Walen 
eji, Oddziały wojskowe są wysyłane pośpiesz 
-mie:do: Barcelony, która obecnie znajduje się 
„poza wpływami powstańców. «Wojsko otrzy 
„mało rozkaz stłumienia rewolucji z najwięk- 
'szą bezwzględnością, | 
sj „W. 15 minut po wkroczeniu o Manre 
sa — brzmi rezkaz, odczytany żołnierzom — 
„musi tam zapanować .spokój. Każdego pow 
stańca zatrzymanego z bronią w ręku należy 
natychmiast rozstrzelać”, 
- Do. „portu w Barcelonie octa wysłaoy 
kr rążownik z dwoma torpedowcami. Nie jest 
wykluczone, że zawiną większe siły marynar 
cki wojennej. Zarządzenie to zmierzą 
ge. powstańców w. miastach wybzę” 
Taa W, 
Linie telegraficzne i aletodiezne „we 
wschodniej” Katalonii są nieczynne, AVA AG: 
tach odbywają się. sarEsziowańia: separótystów 


Ta 


"RYGA, 22. 1 = Dziś rano rozeszły "się 
sS „ostalecznem zerwaniu rokowań ru. 
guńsko sowieckich o pakt nieagresji: z powo 

"spom o Besarabję, - Ski 
kolwiek niema -żadaych ©) 


RYT: 22. 1. — W keai wybu. 


“kilku: okre- 


imienia powstańia — oświadczył 
'dó za 


Między innymi został wtrącony do więzienia. 


patrjotą kataloński Duruti, 


- MADRYT 22. 1 — 'Odbsto i się nadzwy 


czajne posiedzenie parlamentu w. "związku z 


„wypadkami w. Katalonji. Premier  Azana. oś 
„wiadczył, że zamiary. separatystów nie były 


“mu obce. Powstańcy pragną ogłosić niepodie 


głość Katalonji w dniu 25 stycznia czyli 
rocznicę pierwszego powstania 


ków: 

i Rząd hiszpański zdaje dobie: sprawę ` 
niebezpieczeństwa i wie, że powstańcy ' otrzy 
mali poważne sumy- pieniężne z zagranicy: 
„Rząd wie pozatem, że Bank Kataloński pod- 
syca rewolucję środkami pieniężnemi "Prem- . 
jer Azana określił liczbę powstańców na 15. 


tysięcy. Liczba ta niewątpliwie . wźrośnie po- 


nieważ. rewolucjoniści. obsadzili ' odcinek gra- 
nicy z 
"dres. Należy oczekiwać, iż przedostaną się 
_ tędy emigranci: katalońscy zamieszkali na po 
łudniu Francji. 


„Wydałem: Jota 


bezwzględnego . stu 
gdyż wypadki`'w Katąlouji nie są, (zamieszka 
mi, lecz otwartym. buntem”. |= 

_Azana' zwrócił się do parlamentu z; za- 
pytaniem czy „móże - liczyć. na . póparcie, W 


głosowaniu na: votum zaufania, jakie „odbyło ` 
się Raslępniój wać piskal 285 'glosów. Pozo s 


j 


- Rumunja - Sowiety 12 


ów: zarówno ze strony” rumuńskiej, jaki i so- 


, wieckiej, jednakże pogłoski te znajdują ogól- 


'ną wiarę. W. ciągu dnia dzisiejszego. oczeki- 


wane są wyjaśnienia ofirjalie 02 
== Oi 


Kaialończy- i 


Francją między Portbou a Port - Ven i 
a mis Pa liczni zabici, i. ramni. 


premier a 


Inne wyjątki również nie były inkrymi: 
. nowane w. żadhem innem: mieście — tylko w 
Łodzi. Widocznie tu obowiązują. „wyjątkowe 
prawa” > 


‘stali posłowie wstrzymali « się. CE owego gloso 
„wania. km 

"PARYŻ 22. 1. — Pad biszpańeki nało- 
żył: surówą. cenzurę na- ruch: pocztowy . itele 
graficzny z- zagranicą: Mimo: to. przedostają 
się dalsze. wiadomości, . „Według ostatnich „de. 
pesz z poeTanicznsj miejscowosci. Rosas, 'po* 
zestającej.pod władzą powstańców, w Barce- 
-lonie: wywiązały się walki uliczne; Rewolucjo 
'niści zdobyli dwa wagony (dynamitu. Liczba: 
;powsłańców stale.. wzrastą, >. 
| MADRYT 22. 1: —. Piszpańakie i minis- 
"terstwo wojny komunikuje, że wojska.” rządo: 
we odniosły duże sukcesy wobec: czego moż: 
'na liczyć na. szybkie” stłumienie powstania w. 
Patil. | | 

„Miasto. Manresa. e zdjęta. odid o 
wicie, „nagłym atakiem koncentrycznym. Pow 
stańcy, „obrzucili kawalerję granatami- ręczne 


W Barcelonie. aresztowano 60 ośób ié 
re odwieziono samochodami , do ` więzienia, 
Ruch” kolejowy jest wciąż, jeszcze wstrzyma- 
By w „południowo - r „wschodniej Katalonii. W 
rękach powstańców. znajduje. „się. jeszcze 6 
Oddziały wojskowe, które początkowo 
przeszły „na stronę separa stów, Dhecnie: wyr: 

aja uległość wob crz adu. R o 


40 s > speted odania po po 35 gr gr za kio, 0, 


' Jakkolwiek z góry było wiadomem, że 
wniosek pięciu klubów opozycyjnych o votum 
nieufności dla rządu będzie odrzucony przez 
większość rządową, to jednak zapowiedź dy- 
skusji wzbudziła wielkie zainteresowanie, cze 
go dowodem były na wczorajszem posiedze» 
niu Sejmu przepełnióne po brzegi galerje dla 
publiczhości, która nawet w gorętszych mo- 
mentach bardzo głośno reagowała, dając wy- 
raz swym poglądom J3 uczuciom. Dyskusja 
niemiła dla rządu i B, B. została zresztą zgi: 
Jotynowana, ponieważ po przemówieniach pp. 
Zulawskiego, Trąmpczyńskiego, oraz p. Mie- 
dzińskiego uchwalono zakończyć ją, mimo 
gprzeciwów opozycji. , 
Większość do Krycia rządu 
P Żuławski (PPS) stwierdza na wstę- 
pie, iż wie, że większość tego Sejmu nie jest 
lana do wykonywania kontroli nad poli 
tyka Rządu. Jest ona raczel powołana dla 
krycia tego Rządu w każdym wypadku. Pa 
nowie są mężami zaufania rządu i tak długo 
przedstawiacie jakaś wartość, jak długo to za 
ufanie Rządo posiadacie | Sa 

Oskarżanie Rządu przed Panami nie mo 
że mieć praktycznego znaczenia. Chodzi nam 
jednak o ópinję tej części Izby, która została. 
zebrana  zśodnie z oOrdynacją « wyborczą. 
Chodzi o publiczne zadokumentowanie wo 
bee calego Świata kulturalnego, ze mie cała 
Polska aprobuje dzisiejszy stan rzeczy, Wbrew 
temu, go piszecie, opozycja choć pozostaje 
pod wyższym terorem, reprezentuje większośc 


narodu. od 
| Morze gwałtów i deprawacy|] 
Jeżeli z wnioskiem o yotum nieufności 
przychodzimy dziś dopiero. Nie znaczy to, 
byśmy mieli dotąd zaufanie do Was, by do- 
piero proges brzeski przekonał nas o Waszych 
metodach szkodliwych dla Państwa i społe- 
czeństwa, Jednakże ten proces ujawhił takie 
mórze gwałtów i deprawacyj, że obowiązkiem 
waszego sumienia jest podnieść głos, | 
| „aństwo — to rząd 
*._ Marszałka Piłsudskiego 
| Wprowadzają Panowie w życie publicz- 
me zasadę wschodnią, że Państwo to Rząd 
Marszałka Piłsudskiego, 
łamanie i deptanie praw, 
| | Grześć 


Mówca porusza sprawę brzeską, zarzuca 


powo 


oficerom, którzy w nią byli wmieszani, że nie 
mieli odwagi wziąć ną siebie odpowiedzialno 


ści Kiedyśmy tu w tej sprąwie wnieśli inter 
pelację, ówczesny premier p. Sławek oświad- 


czył, że zbada tę rzecz i twierdził, że fakty 


przytoczone w interpelacji są nieprawdziwe. 
(Przyszedł Sąd i oskarżeni brzescy głosem pel 


nym oburzenia oświadczyli, że ich bito? Sąd. 


który uwzślędnia skargę pierwszego lepszego 
złodzieja na to, że go bito, tym razem zdo- 
był się na. zakaz mówienia. | 
|Radziwiłł tutaj przyznał, że bito, Ale uznał 
to za wyższą rację stąnu. s. | 

i  Prowokatorzy A 

o > R. Zuławski porusza szczegóły ż proce- 
su brzeskiego, Wspomina o sprawie p, Orlie 
ka przeciw p. Lisowskiemu, którego ten szef 
bezpieczeństwa publicznego najął do napadu 


na lokal Stronnictwa Narodowego i nie zapła 


ci schowawszy się za miemoralną umowę. 
IMówca zarzuca rządowi deptanie obywateli 
pod względem fizycznym i moralnym, konfis- 
|katy nieuzasadnione, zakazy zgromądzeń. Oto 


|czono nas storą szpiców — mówi — zaczęto 


uprawiac prowokację. W przewodąch sądo- 
wych.ludzie zeznawali, że piatni szpicle na- 
mawiali ich do czynów karyśodnych. a potem 
oskarżali ich przed sądem. Współwinnym 


jest tu rząd, który z funduszów dyspozycyj- 


nvch utrzymanie takich prowokątorów. 


Wślad za tem idzie 


A przecież i-ks. 


przewidywana przez tak wysoki 


 wiadano, że jest to sprawa wyłącznie 


„PRĄD” 23 stycznia 1932 r, 


STOSO 


Złamanie miezależności Sądu 


Wreszcie posuną! się ten rząd dp złama 
nia niezależności Sądu. W przewodzie sądo- 
wym prezes i wiceprezes Sądu Najwyższego 
zeznali, że urzędnicy administracyjni, że Mi- 
nister wpływał na nich w kierunku urabiania 
sobie takiej czy jnnej opinii sądu i wydania 
takiego czy innego rozporządzenia, P. Miat- 
ster Car nie stanił do konfrontacji z p. Mo- 
gilnickim, ani z p. Seydą. Po dwumiesięcz= 
nym przewodzie nastąpił wyrok. Jeszcze bli 
sko na dwa dni przed wyrokiem jeden z po- 
śród Panów w poniedziałek opowiedział z. 
najdrobniejszemi szczegółami, jak ten wytck 
już wygląda. 

To oświadczenie p, Żuławskiego wywo- 
luie olbrzymią wrzawę na ławach B. B. Na- 
stępuje dłuższa wymiana zdań pomiędzy p. 
Załawskim, a Marszałkiem Switalskim, doma- 
gającym się ujawnienia nazwiską owego po» 
sła, FP. Żuławski oświadcza, że nazwisko po 
da jutro p. Świtalskiemu. 

—— Wyrok =" 

W końcu omawia wyrok w procesie brze 
skim. Sejm nie może wyroku uchylić, ale 
niema przepisu konstytącji, żeby: wyrok. nie 
podlegał krytyce. o 00 A u Fa? 

Wyrok był ciężkim ciosem, ale są w tym 
procesie momenty chlubne, oto naprzykład 
ten, że mimo teroryzowania narodu, są jedno 
stki piękne i wizlkie, bo znalazł się naprz. sę 
dzia, który mimo naporu miał odwagę powie 
dzieć, że ci ludzie są niewinni i za to należy 
mu śię publicznie naiwiększe uznanie i hołd 
za męstwo i odwagę. | 

Panowie czujecie się sąmi w tej chwili 
po tem podeptaniu praw bezsilni i dlatego p. 
Prystor wobec katastrofy stanął bezradny. Le 
genda o genjuszu Piłsudskiego okazała się złu 
dą, Oskarżamy Was o zdeptanie praw i inte 
resów Narodu, o prowadzenie kraju do ruiny, 
jedyną drogą dla Was jest odejść. 

Szalona wrzawa ną ławąch B, B, nie u- 
stawała przez cały czas przemówienia p. Zu. 
ławskiego. Marszałek Świtalski przywołał do 
porządku z zapisaniem do protokułu następu- 
jących posłów: Zarębę, Piotrowskiego (PPS,), 
dwukrotnie Kleszczyńskiego, Sanajcę, Birken- 
majera i Długosza (B. B). z 

MOWA W. T RĄMPCZYNSKIEGO. 

Czy wolno krytykowac wyrok? > 

-" P. Trąmpczyński. (Kl. Nar.) nawiązując 
do uwag Marsz, Świtalskieśo podczas prze- 
mówienia p. Żuławskiego oświadcza: o . 
|. Była z wysokiego miejsca wyrażona teza 
że wyroków sądowych nie wolno krytykować 
Mojem zdaniem niesłusznie. SEK | 
©- Marszałek Świtaiski: Powiedziałem, że 
kfjytykować nie wolno, lecz ze uwzględnie. 
< P, Trąmpczyński. Może nie zrozumiałem 
Krytykować wyrok wolno w sposób przyzwo 
ity, Sama Komisja Kodylikacyjna pisze w 
motywach do kodeksu postępowania, że jaw 
ność postępowania jest kontrolą sądu, stron, 
świadków i biegłych, więc kontrola sądu jest 
| urząd, jak 
Komisja Kodyłikacyjna. Zaden parlament nie 
ma prawa znosić wyroków sądowych, ale kry 
tykować może. | | ni 

=> Nie woino mówić 

Ilekroć poruszano tę sprąwę, a pierwszy 
raz było to w grudniu 1930 r., zawsze odpo- 
sdo- 
wa. Tymczasem przez cały ròk 193] w róż- 
nych procesach, czy to w Toruniu, czy w Sta 
rogardzie, czy w Katowicach, przewodniczący 
sądu nie pozwalał mówić o przejściach więź” 
niów brzeskich. Oczywiście wskutek nakazu 
zgóry, lak samo w procesie brzeskim prze- 
wodniezący, który przyznaję, zachowywał się 
poprawnie, nie pozwolił mówić o tem pod 


pretekstem, że moga być omawiane tylka ws 


których padły (w przewodzie sądowym 
kie zarzuty z ust gen, 


Z awm 9107090) wen DEEPEN e Noretae 


padki do 9 września 1930 ra To postępowa» 
nie było zupełnie bezprawne. Pewien wybitny 
Francuz przed 400 laty powiedział, że gdyby 
go oskarźono o to, że ukradł wieżę kościoła 
Notre Dame, toby uciekł, bo jeżeli go oskar- 
zono, to mogi go i skazać. Nie przypominam 
sobie o wypądku w którymkolwiek sądzie w 
uropie, żeby oskarżonemu zabroniono mówić 
o tem, co wycierpiał w śledztwie, i 


Obronie ofiar 


| Przyznacie Panowie, że o tych sprawach 
mozna mówić b. spokojnie i rzeczowo, Celem 
kaźni brzeskiej było nastrąszenie przeciwni» 
ków Rządu, Spekulacja była mylna ze stano 
wiską ogólnoludzkiego i sentymęntu polskiego 
Sprawa brzeską wywołała w społeczęństwie 
polskiem wielką solidarność uczuć. mae 
awie wSzyscy więźniowie brzescy sa | | 
względem politycznym ideowo od 5% kato 
odlegli, ale znając niesłychane znęcanie. się 
nad nimi, widzimy w nich bez względu na 
Przynależność partyjną tylko ofiary gwaltu. 


„10 trudno. to Wschóde 


Wszystkie nowoczesne ustawodawstwa 
uważają złe traktowania więżnią w śledztwie 
za pospolitą zbrodnię. sa AOU L ARA ata db 

Proszę porównać to; co sie dzieło w 
Brześciu. Kiedy mówiłem o tem z pewnym 
zwolennikiem Rządu, nie znalązł innej odpor 
wiedzi jak: to trudno, to Wschód. Twierdzą 
że nawet carsąy siępącze nie dopuszczali sią 
tak wyrafinowanych okrucieństw. Przeciętny 
słowianin ma zbyt dużo sumienia na to. ZA 
tragiczny uważam następujący moment: Czye 


tajcie Panowie interpelację brzeską, gdyby 
tąm było słowo nieprawdy, to każdy rządy 
który ceni swoją częśc, starałby się to ode- 


przeć. Proszę przecżytać III część Dziadów 
Mickiewicza, gdzie jest przedstawiony sposób 
traktowania więźniów wileńskich. - ©. „i 
. Ja odniosłem wrażenie, że ito przedsta. 
wienie katuszy blednie w pórównenia z tem 
co było w Brześciu. -© 0 a oi 
Błyska ziczne światło ną otchłań 
, „Jam proces ‘poza wyrokiem przyczynił 
się do uzdrowienia stosunków w Polsce, gdyż. 
rzucił. błyskawiczne światło na otchłąń ea któ 
rą Polska się stacza. Muiemam, "że. spote- 
czeństwo może żądać od dygnitarzy, wobae 
cięże 
: Kukiela i posła: Arcie 
szewskiego, ażeby w jakiś sposób reagowali 
Dotychczas nie słyszalem, ażeby jakakolwiek . 
reakeja nastąpiła. A zeznania sen. "Moitza rza: 
ciły też światło na stosunki w sejmie tak, że 
o tem trudno myśleć spokojnie, b tu byłbym 
„za tem, ze sprawa ta nie może pożostać nie- 
wyjasnioną. i | (Sęp udka da Pb doda yny 
Sprawą brzeska miała tę złą stronę, że 
iw okresie poprzedzającym rozprawę, zdysz 
kred ytowała w znacznym stobniu' sądowni- 
etwa. ooo | Enae REM 
cyniczne złamania Koństutucji _ - 
|. Wniosek o nieufności mówi, że niezawis 
łośc sądów stawiania jest pod znakiem pyta- 
nia. P, Car w liście do prezesa sądu przyzna 
je — przepraszam za wyrażenie — `. naiwnie. 
że organizację sądów tak urządził, aby mógł 
się pozbyć szkodnika p, Mogilniskiego, a Mie 
nister Sprawiedliwości mówił o. zawieszeniu 
nieusuwalnosći sędziów dla wyeliminowania 
niepożądanych jednostek, niedających gwaran | 
cji, że nie są w kontąkcie z organizacjami 
przeciwpaństwowemi. My wiemy, co jest u= 
ważane  żą ;przeciwpaństwowe organizacje: . 
Każdy, kto nie należy do obozu rządowego 
może być o to posądzony, Takie przyznanie 
się jest cynicznem złamaniem Konstytucji, © 
,. , Aby kraj sobie uprzytomnii 
Wiemy zgóry, że wniosek nasz będzie. 
Dokończenie na stronie 3-23 


Konferencja lozańska, która miąła się od 


być w końcu stycznia 1932 r, nie odbyła się. 

Co chcieli przeprowadzić na tej konfe- 
rencji mocarstwa? 

Niemcy usiłują sireno dak na konfe- 
tencji tezę o konieczności uchylenia w sto- 
sunku do nich postanowień Traktatu Wersal- 
‘skiego o ograniczeniu sił zbrojnych Rzeszy, 
motywując swoje stanowisko tem, iż inne pań 
stwa, a zwłaszcza Francja, nie zmniejszyły 
rzekomo swych zbrojeń. Granice Niemiec. jak 
wywodzą Niemcy, są wyjątkowo niekorzyst- 
ne pod względem obronnym, 
zbrojne Niemiec nie wystarczają dla obrony. 


ich granic Teza niemiecka polega zatem na. 
żądaniu przyznania Rzeszy prawa do utrzy* 


mywania takiej armji, jaka w danej chwili po 
a sąsiedzi, 


"Nieco odmienne a o zajmują Sta 


ny Ziednóczone. Według obliczeń wydatki 


Stanów na zbrojenia wynoszą 17,5 miljardów = 


franków i zajmują pierwsze miejsce w rubry- 
«ce budżetów wojennych. Przeważna jednak 
częśc'tych olbrzymich sum wydatkowana e 
w Stanach na utrzymanie floty wojennej , 
Rząd zaś Stanów w kwestji rozbrojenia zaje 
muje stanowisko dość zbliżone do niemiec 
kiego, żąda on bowiem zmniejszenia zbrojeń» 
kładąc. przytem największy nacisk na armie 
dowe = 


PE 


fu uwadze dsademików m 
jących stale w Żodzi. © 


Przy Związku Akademickich Kół Ło: < 


dzian zawiązała się sekcja akademików przes 


bywających stale w Łodzi. Zebranie organi- 
Sekcja ta ma na; 


zacyjne odbyło się 17 bm. 
celu bliższe współżycie akademików, mieszka- 
jących stale w Łodzi, udzielanie sobie wza- 
jemnie pomocy iinformacji w sprawie stud- 
jów (podpisy i inne formalności), cele knltu- 
Talno oświatowe i współpracę z Zarządem 


Związku. Akademickich Kół Łodziaa w Łodzi 
zaprasza ogół 
stale w Łodzi, 


Następne Zebranie, ną które 
akaciemików mieszkających 
Komitet organizacyjny, odbędzie się 24 b. m, 
w niedzielę o gocz. 12 w sali 
Krajoznawczego AL Kościuszki Ne. 17 (po- 
ptzeczna olicyna). | 


NPK 


pir ale -hódź o to. aby kraj uprzytom 


„ił sobie w, jekie ręce : rządy. „sią. dostały, 


Zwycięscom zarzuca się. najcięższe . przestęp st 


wa i wszędzie indziej . zażądanoby wówczas 
brymiacoweść śledztwa. | 


- Nieznąni sprawcy 
Gik nb w Węgraweu wybory wypadlą 


P dla stronnictwa rządowego, na- ` 


zajutrz przeprowadzono rewizję we wszyst- 
kich lakalach, sprawdzając czy odpowiada 
przepisom prawnym. Zamknięto jakąś resta 
urację za znalezienie. nut w szufladzie, Oby- 


watelowi, który nie chciał pomagać przy wy* ` ; 
borach. stronnietwa rządowego, starosta zapo“, 
wiedział ściaćniecie wszystkich zaległych po- 


"i Grandiego, 


a obecne siły 


- Wielka Brytanja i ze e względów tak finan > 


Tów arzystwa 


| dzienników — spostrzegłszy, że plan. 
jest niemożliwy: do przeprowadzenia, postano | 
will nałożyć na Niemcy ı nowe okowy. w pasi 


datków. 


żadnych korzyści, 


Poslce, Rzędzenie przynosi. w Poslce, b. 


swg Z3 stycznia LYSŹ m | 


'sowych, jak i. ssliyezich nalega na jaknaj- 


dalej idące rozbrojenie, mając — rzecz oczy- 
wista — głównie na myśli Francję, której he 
gemonja w Europie nie jest wcale po myśli 
rządu brytyjskiego, oraz spłatę długów, w któ 
re nieopatrznie się zaanśażowała. 

ltalja zajmuje stanowisko oświetlone do . 
statecznie przez ostatnie mowy Mussoliniego 
Solidaryzuje się ona z rządem 
niemieckim, domaga się rozbrojenia, głównie 
dla osłabienia stanowiska przodującego Fran: 


* cji, która jest antagonistką, Równość zbrojeń 


jest naczelnem hasłem nietylko Italji, lecz i 
tych państw, które z tych czy z innych wzglę 
dów solidaryzują się z tym programem, 

|... Można więc uszeregować po jednej nie- 
jako stronie zarówno ltalję, jak i Stany Zjed 
noczone i Wielką Brytanję, jako obóz zwo- 
lenników zmniejszenia zbrojeń czy rozbroje- 
nia równoległego dla wszystkich mocarstw, 


BERLIN, 22. 1, — Niemcy uważają dd: 
wołanie konferencji lozańskiej już zą fakt do- 
konany, Mówi się tu o „odwołaniu”, nie zaś 
o „odroczeniu, gdyż jak oświadczają niewątpli 
wie inspirowane głosy prasy, Niemcy na od- 


roczenie nie godzą sie, co rzekomo kanclerz 


Bruening miał już oświadczyć ambasadorowi 


angielskiemu w Berlinie. Odwołanie konferen 
cji; które przypisuje się tu. wyłącznie Francji, 
- wywołuje w. Niemczech jedynie napozór nie= 
zadowolenie, w gruncie rzeczy. bowiem od- 
. wolanie konferencji jest dla Niemiec zarówno ` 
©. ze względu na politykę wewnętrzną (wybór 

"prezydenta Rzeszy i wybory do sejmu. prus- 

kiego) niewątpliwie na rękę, 


lecz nie chcą 


się, do tego jawnie przyznać. Pozornie panu- 


je więc w prasie nieraieckiej oburzżnie z poro 


wodu ' odwołania : konferencji, a inspirowane. 
głosy grożą nawet, że „Niemcy hie ograniezą. 
się tylko do słownego protestu, lecz jeśli zaj . 
dzie tego PO Der wystąpią z własną nową 
inicjatywą” W. 

Owe inspirowane głosy. precyzują w tej 
chwili stanowisko Niemiec w następujący spo 
sob: Niemcy dlatego na dalsze moratorium 
zgodzić się nie moga, gdyż | po, upływie ` roku 


„moratorjum. Hoóvera i tak ‘nie będą mogli 
żadnych spłat reparacyjnych uiszczać. 
go też żądają zupełnego uwolnienia się od- 


spłat „Wierzyciele Niemiec — pisze jeden z 


„Panowie. kara się; pozycja na 
nie zostawi. suchej. nitki, widzi same błędy, a 


rzyści tym wszystkim, którzy pracują dla: dzi: 


- siejszego państwa i za to mają prawo. do kęs 
«sa chleba, ` 
„stwo rządowe. wyzyskiwałó swoją RA. w 
ak w 


Nie znam wypadku, aby stronni: 


ten sposób dla swoich. sttonnników, 
zna- 
czne korzyści. 


"Biada odpowiedź 


„powikłana 


"brej własnej inicjatywy być 


„rować", 


„dal płacić KOREA 


'powzięta w pełnem 
francuskim z tego względu, 


Younga - 


A towal. 
rządzie.. 
jąc- z motywami wziął w. obronę Purzyckiego 
i utrzymywał, że nie był. 
-Nie obeszło się też bez "poruszenia 
zabójstwa Prezydenta Narutowicza ina tem 


Rząd ten daje istotnie. ka: 


boży i: i JĄ 
| aan: Dhia 

P; P; Miedziński: (B, B wyraził zdziwienie € 
że. walósek wpłynął już teraz, bo obóz rzado ` 
wv oczekiwał go przy końcu dyskusji budże- 


W przeciwległym obozie znajduje się 
Francja, oraz państwa sojusznicze. Francja 
przyjmuje tezę rozbrojeniową, lecz stawia jas. 
ko warunek kwestje ustalenia gwarancji spłat 
i bezpieczeństwa. Najprzód gwarancje i bez- 
pieczeństwo, potem rozbrojenie — brzmi teza 
francuska, Na poparcie tej tezy. przytaczają 
Francuzi fakt, iż armja francuska została 
zmniejszona o 40 proc. od czasu zawarcią 
pokoju, że obecny jej stan liczebny stanowi 
minimum gwarancji bezpieczeństwa dla kraju 
którego granice wschodnie były stale przed- 
miotem ataków od strony sąsiada. - | 

Stanowiska mocarstw w sprawie'rozbro« 
jenia są więc określone Sama jednąk konfe- 
rencja, której przedmiotem miało być rozbro- 
jenie, znajduje się w tej chwili pod znakiem 
zapytania. Zawikłania na Dalekim Wschodzie 
i fiasco Ligi Narodów są niezbyt pomyślne- 
mi i oznakami ną Bro > 


staci nowego planu“ ji olka Francii, 'nie 
dopuszczając do konferencji lozańskiej, :święe 
ci nowe tryumfy". Przyznaje się tu, że sytua- 


cja w Europie jest w tej chwili niesłychanie 
lecz to Niemców nie przeraża, 
„„.właśnie taki moment — pisze się: tutaj — 
kryje dla Niemiec cały szereg możliwości. no 
wych szans, które mogłyby przy pomocy do- 
wyzyskane i tak 
Niemcy mogłyby swym własnym losem pokie. 
Głos ten jest wiele mówiący, jest bo 
wiem | 'dówódem, . że ci, którzy w powikłaniu 


sytuacji europejskiej widzą dla siebie dobre 
"szanse, powikłanie. to sami sprowokowa'i „by 
| potem winę zrzucić na innych. _Jednem 
'weia Niemcy zapowiadają, ` 


slo- 
że bez względu 
na to, czy.konterencja się odbędzie. czy nie i 
bez względu na rezultat tejże. aie. myślą - nas : 


PARYZ, 22. 1. — Dieng. Hayasa oda 
je: Rzad angielski oznajmił, że. konferencja. lo 
zańską będzie odroczona. Decyzja : ta została. 
pórozumieniu z rządem . 
że rokowanią 
wstępne, prowadzone między państwami. wie. 


-rzycielskiemi a Niemcami, nie "ROBA, A ByE ukoń 7 


czone do tego terminu, 


Dlate- "EE 


w SZK OLE 


Naenae — Malski, jakie zeby : dosta 
je. ezłowick na. samym końcu? = | 


"Uczeń: = Sztuczne, 0410 


Nand wóloseki: wa oska: o nieu 
fności dla sądu, a nie. dla rządu, a  polemizu- 


on prowokatorem 
sprawy 


tle doszło do: ostrej wymiany zdań. pomiędzy 
mówcą a p. Rybarskim. a 


7. wstrzymali się od gozoan 


rode, 4.tej, poż 


„eRĄD” Z 


WDRO PRASA 


cy chcą wymusić anulowanie iraztatów, Achi 
kanalje! 
Coprawda Bernus w „Journal des De» 
bats“ ogranicza się tylkó do zwięzłego arty 
kulu, ostrzegającego, że wypadki toczą się z 
mieubladaną logiką w kierunku całkowitej des 
trukcji traktatów, sle wzamian Bainville stwier 
dza, że po rewolcie przeciwko zobowiąza- 
niom finansowym Niemcy postąpią identyez- 
nie ze sprawą zbrojeń, „jeżeli przedtem nie 
zbuntują się „rzeciwko najboleśniejszemu dla 
mich rozdziałowi traktatu wersalskiego, tj. te 


PARYŻ, 22. 1. — Widmo pożogi zupeł: 
aie, jak w lipcu r. 1914, ponownie przytłacza 
horyzont europejski. Oto mniej więcej treść 
artykulów dwóch publicystów- francuskich 
Burego w „LOrdre” i Bainville'a w „La Li- 
berte”, 

- Pierwszy artykuł poświęcony jest Polsce 
drugi Niemcom i razem składają się na dobit 
ną charakterystykę grożnego położenia. | 

= W „la Liberte” tytułuje swą pierwszą 
„stronice słowami, które nie wymagają komen= 
tarzy: koniec prawa międzynarodowegol Niem 


Wobec niestawienią się do pracy w terminie, oznaczonym wez” 
waniem naszem z dnia 19 stycznia 1932 r, 
wszyscy pracownicy ruchu tem samem zerwali z nami 
stosunek najmu z dniem zaprzestania pracy | 
Wobec tego wzywamy ich do natychmiastowego zwrotu otrzy 
manego umundurowania i ekwipunku służbowego pod skutkami pras 
wem przewidzianemi. - i Pi „ZE | : 
= Przystępując do angażowania nowych pracowników 
ruchu, zawiadamiam, = = | 
że byli pracownicy, o ile zgłoszą się do dnia 5 lutego 1932 r. i podpi- 
szg odpowiednią deklarację, również moga być przyjmowani do pracy 
lecz podług naszego wyboru i na zasadach ogólnych warunków, na ja 
kich pracowali do dnia porzucenia pracy, z następującemi jednak zmia 
nami: | | s 
1) Rozkład i godziny pracy będą unormowane na zasadach wskaza- 
nych w rozporządzeniu Ministra Przemysłu i Handlu z dnia l3 sierpnia 
"1930 r. w sprawie czasu pracy pracowników ruchu tramwajowego (Dz. 
"U. R. P. Nr. 65 poz. 516). 
20 Będą zniesione gratylikacje 10-dniowe na święta 
Bożego Narodzenia, oraz ną urloly. © ` 
3) Urlopy będą doprowadzone do norm przewidzianych prawem, 
4) Tramwaje będą w ruchu i w pierwszy dzień świąt Wielkiejnocy i 
Bożego Narodzenia od godziny 10-ej rano. 
5) Termin wypowiedzenia motorowym i konduktorom pracy, wzgl. wa 
runków pracy będzie dwutygodniowy, jak to stanowi rozporządzenie P 
Prezydenta Rzeczyposp, z dnia 16 marca 1928 r, o umowie o pracę 
robotników (Da, U, R, Pa Nr. 35, poż. 324). DOOM 
6) Przy przenoszeniu konduktorów niestatych do kategorji pracownie 
"ków stałych, Dyrekcja nie będzie skrępowąna żądnym terminem. . 
| | byłych prącowników ruchu będą uważani za przyjętych tylko 
ci, którzy otrzymają na piśmie wezwanie do pracy. ` kra 
© Po dniu 5 lutego 1932 r. byli pracownicy ruchu, o. ile będa po- 
- trzebni, będa mogli być przyjmowani do pracy w drodze wyjątku, jed- 
| makże będą traktowani jako nowowstępujący i niestali z wszelkiemi 
wynikaijącemi z tego skutkami. ` a + 85 | | 


Wielkjejnocy i 


DYREKCJA | 
kolei Elektrycznej Łódzkiej 
Spółki Akcyjnej | 
| (—) H. WERNER. 


| OPS i -is powyższego ogłoszenia przesłano P. Inspekiorowi Pracy Ill-go 
o Okręgu w Łodzi. SE BE 2 * apa Ee 


Łódź, dnia 22 stycznia 1932 r. 


„ (a) W nocy z dnia 23 oa 29 paździer- 
'nika'1931 roku do mieszkania przemysłowca 
Jerzego Zsrzyckiego w Zgierżu usiłowali się 
włamać trzej nieznani sprawcy. o 
| Złodzieje przez otwór w suficie, wybity. 
przeż siebie dostali się do wnętrza mieszka- 
nia 1 tu przystąpili do rabumku, Irzask wyła 


waczy, którzy rzucili się do ucieczki. Jednego 
ręce policji. , 


Mieczysław, notowany złodziej bez stałego 
„miejsca zamieszkania, AOR RER 


7 a * 


mywańych szułlad zaalarmował śpiącego w on ujawnić nazwisk swych kolegów. W eza- 
dalszym pokoju Zarzyckiego, który z- rewol- sie dochodzenia policja zauważyła odciski 


weem w ręku wkroczył do mieszkania. 


Nieocąskiwana wizyta przeraziła włamy* wtwach szei. Dokonano zdjęć daktyloskobicz 


dacy o - 


przez Anglję. 


PIER 


udało się Zarzyckiemu zatrzymać i oddać w. 


Żatrzymanym okazał się 24-letni Anteżak 
Mimo szczegółowych badań nie chciał . 


palców pozostawione przez złodziejów na li“ 


go, który ustalił granice. 


Bądź co bądź =- dodaje Bainville == 
styczeń r. 1932 bliźniaczo przypomina tragicz 


ny lipiec r, 1914, a postępowanie Drueninga 


prawie niczem nie różni się od postępowanią 
Bettmana Hollwega, RZ 
Ce do paktu francusko-sowieckiegó e 
„nieagresji”, to nowy rząd fraucuski nie zdra 
dza wobec tego paktu entuzjazmów i należy 
raczej spodziewać się, iż pakt. umrze przed 
urodzeniem. ; 


PARYZ, 22. 1. — Wczorajsze posiedze. 


nie parlamentu raz jeszcze dowiodło, że w 


"chwilach decydujących Francja występuje g 


podziwu godną jednomyślnością. z 
Kulminacyjnym puaktem. debat była 
wielka mowa polityczna Hertriota, wygłószona 
jako odpowiedź na deklarację kanclerza. Nie 


miec o niezdolności Rzeszy spłącania repa- 


|. „Stanowisko takie — oŚwiadczył:Herriot 
== jęst nie do przyjęcia i musi być odrzucoe 
ne przez narody, które mają zwyczaj szano= 
"wania, traktatów“. | JE 
| Mówca zwraca uwagę na jeden. z punk- 


tów planu Younga, według którego rząd Rze 


szy Niemieckiej może być pociągnięty, w ra- 
zie zerwania tego planu, przed międzynąrodo 
wy trybunał w Hadze. AE 

= Przemówienie Hertiota, który . podkreślił 
prawa Francji do repąracyj, było przyjęte o- 
wącyjnie przez całą izbę, za wyjątkiem komu 
nistów i części socjalistów Posłowie bijąe 
oklaski, powstali z miejsc dla uczczenia mów 
cy. Niektórzy socjaliści manilestacyjnie oklas 


_kiwali Herriota, | 


Ciąg dalszy posiedzenia, na żądanie Lae 


yala, odłożono do dzisiejszego wieczoru, Prem 


jer Laval ma zamiar zabrać głos w sprawie 
teparacyj, konferencji lozańskiej i odrzucenia 
przez Niemcy moratorjum, zaproponowanego 


OBJASNIŁ ja 
: — Tatusiu, czy Indjanie'ząwsze chodzą 
„gęsiego“? | | e a 
> owi Widziałem w mem życiu tylko jedne 
go Indjanina. Ten istotnie 'chodził zawsze w 
ten sposób... 3.3 W REN 


potem w czasie obławy. w 
„Kreisowej“ ujęto 


ÓW kilka dni 


jednej z melin, u t: zw.. 


. między innemi 28,letniego Konstantego Lecho 
w. wicza i 26-lctniego A 
*.. obu znanych włąmywączy bez stałego miejs- 
"+, ca zamieszkania, ać 


Antoniego  .Lubińskieśoy 


Przy porównaniu zdjęć daktyloskopicze 
nych dokonanych w mieszkaniu : Zarzyckieśa 
z odciskami zdjętemi u: Lechowicza i Lubińs" 
kiego stwierdzono, że są one identyczne. 

= Wszystkich trzecą postawiono w stan 0* 


skarżenia. Zasiedli onii na ławie oskarżonych 


w Sądzie Grodzkim w Łodzi. "Antczak przy? 


nal się do winy, natamiast Lechowicz i Luo 


biński oświadczyli wręcz, że nie brali udziału 


'w kradzieży, Opierdjąc się na zasadzie zdjęć 


daktyloskopi nych Sąd wydał wyrok skazują” 
cy Mieszysiawa. Antczaka na l-rok, a ‘Kom 
stantego Lechowicza i Antoniego Lubińskiego 
na 6 miesięcy więżicnia kazdego. | 


Po długich 


asrni 25 SIYCZNIA 1704 T. 
aE TW" T E OBO ATII IA REEE. 


cznia 1982 r. przeżywszy 
=  Przewiezienie zwic 


$ nE f f -x 


STYCZEN 


-KALENDARZYK 


a - Zaślubiny Ni RZ” 


= 


| SOBOTA | 


| Nieżwykła przygoda 


„kały przy, ulicy Małopolskiej 15 


„dniu wczorajszym niezwykłą przygodę. 
0, Zatrzymał się on z dorożką na postoj 


przy zbiegu ulic Zg'erskiej i Chrobrego, Zwu. 


czajem przyjętym u dorożkarzy po dobrze zy 
łatwionym „kursie“ wszedł 


tauracji by pokrzepić się nieco,  Najwidoc- 


‘niej pokrzepianie to przedłużyło się nieco, az- 


bowiem po wyjściu Kozielski spostrzegł. że] 
dorożka ì koń wartości około 


„znikły. ooo 


->o O kradzieży niezwłocznie zawiadomił. 


policję, Zarządzono poszukiwania w toku któ 
rych stwierdzono, ze dorożką odjechało dwu 
nieznanych osobników ulicą Łagiewnicką kie 


rując się w stronę Łagiewnik. Na skutek wy”. 


słanego telefonogramu zarządzono pościg i w 
zeżultacie zdołano dorożkę zatrzymać w po- 
bliżu wsi Różki pod Łodzia. obor 


"Rynku miało miejsee tragiczne zajście, j 
przechodzącego przez plac targowy  26-letnie 
,go Kazimiesza Sikorskiego zamieszkałego 


cą jej drugą niewiastę 


do pobliskiej resa | 1KO ) zn 
'Szymańską unikając spot anla z nią, 


„1200 złotych 


__ Złodzieje w obawie ujęcia. porzucili do- 
rożkę i zbiegli. Dalsze poszukiwanią prowa- 


willi $zmi dzi nolicja. 


(a) W dniu wczorajszym aa | voha 

O. 
na 
ulicy Miedziąnej 7, zbliżyła się nagle jakeś. 
niewiasta która szybkim ruchem  wydobyła 
butelkę i zawartość jej wylała na twarz Sikor 
skiego przyczem oblała również towarzyszą- 
która z krzykiem pad- 


ła na ziemię. R sza a | 
Sikorski oślepiony żrącym płynem wijąć 
się z bólu krzykiem wzywał pomocy. Napast- 


© niczka po dokonanym zamachu rzuciła się do 
ucieczki została jednak. zatrzymana przez 
` przechodniów i oddana następnie w ręce po- 
To E A E T 5.5 -leji | | osa Ea 
o(a) Stefan. Kozielski, dorożkarz. zamiesz». 
przeżył w. 


jaśniło co następuje: Sikorski przez 


"Ostatnio. stosunki między (uarżeczónymi > | 


tozluźniły się i Sikorski zerwał AR z 
< alpo’ 


wiem zagroziła mu zemstą, .| 


>- Że swej strony Szymańska nie poniecha 
ła myśli o zemście i stale nosiła przy sobie . ` 
"butelkę z kwasem. siarczany w nadziei, że 
uda jej się przżychwycić niewiernego . nąrze- 
GZORego, COES EE LO PS Ra U e 


WERTER" TIRE CZA AES ETIR EAA pE E ŻY EAA EE TOR TWOJ a_a 


grobu 


Przeprowadzono dochodzenie które wy - 
pewien 
czas żył w bliższych stosunkach ż napastnicz 
"ką 2Ż6-letnią Anną Szymańska „zamieszkałą ró 
wnież przy. ulicy Miedziąnej 7... 


go „Co za niedbalstwo. 
„ miast zamknie szafę- żelazną, 
o 14 „Ależ ona jest zupełnie pusta, pani 


WIZA Jem ACO Z OOO ARK AE EE RESA UTER AAR BE AA 


rodzinneg 


pecete 


< Jakoż w dniu wczorajszym gdy w tów 
'rzystwie siostry swej 38-letniej _ Walerj 
mańskiej zamieszkałej w Rudzie Fabjan 
przy ulicy Piotrkowskiej 23 przechodziłą prze 
„Wodny Rynek, zauważyła Sikorskiego, :. 

| Nie mówiąc nic siostrze skierowała się 
'w stronę Sikorskiego i oblała mu twarz kwa- 
sem solnym wypalając mu oczy i patrząc dot 
kliwie twarz ręce i piersi. Wskutek gwałtow- 
-nego ruchu oblała również twarz siostrze. jej 
Walerji Szymańskiej która również doznala 


lżejszych oparzeń twarzy. i e” 
ej Oślepionego Sikorskiego * wezwany. „le 
karz pogotowia po nałożeniu opatrunku prze 
wiózł w stanie ciężkim do szpitala okręgowe 
"go kasy chorych. Św NADSSZIN 1 ak 
|. Szymańską w stanie. osłabionym ` prze- 
wieziono do domu. Równocześnie policja po. 
wdrożeniu. wstępnego dochodzenia  aresztowa. 
ła Anaę Szymańską i osadziła jąw więzieniu 


„do dysp ozycji, władz sądowych. 


~ Wypadek ten wywołał ogromne porusze 
nie wśród licznie zgromadzonej na Wodnym 


s Rynku. ludności. 


Niech pan, natydh 


'rektorze,” dn eb nah Rowów za ła tO 
| „Właśnie dlatego. Czyż każdy msusi s 


METZ YA AER HA PUDELLI PRZYPADA CZ UTT AE RZ. PEM POKO ZEE 


(a) W daiu wczorajszym w godzinach 
eorannych władze policyjne powiadomione zo 
stały wieścią o zuchwałym napadzie bandyc- 
kim jaki miał miejsce na ul. Zawadzkiej 50. 
Tło tej sprawy przedstawia się jak następuje. 
W domu przy ulicy Zawadzkiej 50 zamiesz- 
kuje Jonas Baumzetzer współwłaściciel domu 
ekspedycyjnego który z racji prowadzenia in 
teresów powierzonych mu przez khjentów 
wyjeżdżał dość często do Krakowa, Katowic 
oraz innych miast gdzie przeprowadza! rozra* 
chunki i inkasował należności niejednokrotnie 
w dość poważnych sumach, 
| W ubiegły wtorek Baumzetzer wyjechał 
do Krakowa gdzie miał przeprowadzić rozli- 
czenia z kilku firmami i zainkasować należno 
ści sięgające sumy kilkudziesięciu tysięcy 
złotych. 

Rozliczenia te zawiodły nieco i Baumzet 
zęr powracał wczoraj do Łodzi mając przy 
sobie zaledwie 1800 z, 

Z dworca kolejowego wsiadł o godzinie 
(6 rano w doreżkę polecając wieść się do do- 
mu pa ulicę Zawadzką. 
| W chwili gdy po zapłaceniu należności 
za przejazd dorożką, ta oddaliła się i Baum- 
zetzer wszedł do bramy domy już otwartej 
mimo wczesnej pory nagle z ciemnego zaułka 
bramy wyskoczyło dwu zamaskowanych i u- 
zbrojonych osobników którzy zagrozili mu bro 
-nig i oszołomicnego wepchnęli do mieszkania 
dozorcy mającego wejście osobne wprost z 
bramy. | 


- pod strażą. 


ci dzieci znajdowały się „pod czułą” opieką. 


- trzeciego bandyty który z rewolwerem w ręku 


Tu Baumzetzer zauważył że dozorca Ọpa 
„giński oraz jego rodzina znajdują się również 
Opasiński był związany Żona zas 


pełnił straż nad więźniami. 


Bandyci obrewidowąli Batmzetzera i za- 
brali mu znalezione 1800 zł, poczem przeszu. 


kawszy szezegółowo wszystkie kieszenie iteez 
kę oraz walizkę, obezwładnili go związując 
sznurami do krzesła i kneblując usta. wią" 
zali również pozostałych ezłonków rodziny 
Opiesińskiego poczem odchodząc zagrozili za- 
biciem w wypadku gdyby ktokolwiek przed- 
wcześnie podniósł alarm, 

Bandyci zamknęli za sobą drzwi na klucz 
i oddalili się, Po kilku minutach udało się 
Opiesińskiemu uwolnić z więzów i wówczas 
uwolnił on również Baumzetzera oraz pozosta 
łych członków swej rodziny, 
| O zuchwałym napadzie bandyckim po- 
wiadomieno niezwłocznie 4 komisarjat policji 
skąd niezwłocznie przysłane kilkunastu funk- 
cjonarjiuszów policji 

Równocześnie powiadomione władze śled 
cze wdrożyły energiczne poszukiwania. Na 
miejsce przybył naczelnik wydziału śledczego 
nadkomisarz Weyer oraz liczni funkcjonariu= 
sze policji śledczej, 

Przeprowadzono szczegółowe oględziny 
miejsca przestępstwa i zarządzono obławę 


czasie obławy ujęto kilku podejrza* 


nych osobników których zatrzymano w aresz= 
cie przy Urzędzie śledczym i poddano szcze- 
gółowym badaniom, Władze policyjne są już 
na tropie zbrodniarzy i spodziewać się należy 
że w ciągu najbliższych godżin znajdą się oni 
ża kratami, „ro | ae. 


Sprawą powyższą zainteresował się rów= 


-nież Urząd Prokuratorski, który szczegółowo 
bada postępy w śledztwie.. Zaznaczyć należy 
"że bandyci z chwilą ich ujęcia postawieni zo» 
staną przed sądem dorażnym, 


4a) Proces o nadużycią w magazynie cel- 


nym agencji celnej P. K. P. gdzie magazy. 
nier Czapliński tudzież jego współpracowni 
cy w porozumieniu z zainteresowanymi przed 
stawicielami firm wydawał towary bez pobra 
nia należności na rzecz Skarbu Państwa do- 
biega obecnie końca, 

W ciągu daia wczorajszego przesłucha- 
no ostatnia grupę Świadków którzy jednak 
Bie waieśli nic nowego. e, 

| Jedynie zeznania kontrolera Kobylińsk'e 
"go z Warszawy wzbudziły pewne ożywienie. 
Wyjaśnia on, że mie) już uprzednio podejrze 


ie że Cząplińeki i jego pomocnicy .dakony- - 


_„ (a) W ciągu dnia wczorajszego sytuace, 
ja w strajku tramwajarzy nie uległa zmia- 
~oe Tramwaiarze mimo wezwania ich przez 
Dyrekcję K. E. Ł. do pracy, jak również wy» 
danych: obwieszczeń o angażowaniu nowych 
‘pracowników ruchu, nie śpieszą : z podjęciem 
pracy | oczekują ostatecznych decyzyj komisji 
sgtrajkówiej. lui o t a roA E L ęd 
510 Tymczasem: kom. strajkowa wyłoniona na 
«walnem zebr. w d, 17 bme niema żadnego z 
przedstaw. istniejących zw. i dlatego też wszel 


kie interw. i zabiegi nie gdnoszą pozytywnego ` 
jowych odbyły się narady, 
względu na postawione przez Dyrekcję nowe: 
warunki pracy, godzące w ogó! pracowników. 
postanowiono akcję strajkową zaostrzyć przez: 
'zainterosowanie pokrewnych związków pra”. 


rozaltatu, tembardziej, że przedstawiciele po- 
szczególnych związków wyraźnie oświądczyli - 
że za wynik akcji strajkowej nie biorą żadnej 
'oedpowiedzialności, jak również nie udzielają 
technicznej pomocy. > o a 
|. Stan taki spowodował pewien chaos, 
który w rezultacie został wykorzystany przez 
Dyrekcję KEE. która w dniu wczorajszym za 
mięściła wezwanie da natychmiastowego zwro 


wują naduzyć i to w porozumieniu 2 przed- 
stąwicielami firm ekspedycyjnych, | 

Po zbadaniu świadków adw. Dreszer po: 
stawił wniosek o powołanie dodatkowe rze- 
czoznawcy Brodackiego z Warszawy, który 
ma stwierdzić, czy pozycje wpisgne ręką os- 
karżonego Szymczewskiego aie są wpisane 
do księgi naleźności kredytowych. i 


Wniosek ten zostaje przez Sąd przyjęty. 


Następnie powołano trzech | rzeczoznawców 
którzy mają zbadać księgi Na tem przewód 
przerwano do dnia dzisiejszego. 


_ Dziś nastąpią orzeczenia biegłych a na... 


stępnie zabierze głoś prok: Kozłowski. 


‘tu umundurowania i ekwipunku służbowego, 
"pod skutkami prawą. = poa 


Wezwanie to uczynione zostało ną pod- 


! 


stawie nie podjecia przez pracowników ruchu. 


pracy, z dniem 19 stycznia 1932 r. co dyrek- 
cja uznała za zerwanie umowy najmu o pra-. 
cę, DRC ACN | i | 

podanie do wiadomości ogółu pracowników 
tramwajowych nówych warunków pracy, wy*: 
wołało wielkie wrażenie wśród tramwajarzy. 
W godzinach porannych w poszczególnych: 


<owników iustytucyj użyteczności publicznej. 


przy równoczesnem objęciu akc; z rąk ko- 
misji strajkowej przez związki, celem zlikwi-| 


dowania trwającego konfliktu. 


BOB NSZ © parcie ich sprąwy. 
Wezwanie powyższe, a równocześnie 


związkach ząwódowych pracowników tramwa - 
na których ze ` 


(a) Na szosie z Pabjanic do Łodzi tuż 
przy wsi Chocianowice pod ` Łodzią zdarzył 
się onegdaj wieczotem straszny wypadek, w 
wyniku którego poniósł śmierć Alfred Kra 
sze, zamieszkały w Rudzie Pabjanickiej przy 
ul, Garapicha 22, 

Krusze był członkiem Łódzkiego Klubu 
Metocyklowego. W dniu onegdajszym wies 
czorem zdążał on z Pabjanic do domu. W 
chwili gdy zaajdował się na szosie w pobli- 
żu remizy tramwajowej w Chocianowicach 
nie orjentująć się dokładnie we mgle nie zaa 
ważył nadjeżdżającego z- przeciwnej strony 
wozu chłopskiego należącego do Józefa My- 
ślewicza ze wsi Laskowice. , 

Krusze całym pędem wpadł na wóz tak 
nieszczęśliwie, iż formalnie nadział się na dy. 
szel i ściąśnięty zostął z siodałka maszyny 
która siłą impetu wpadła na konia i zabiłą 
go na miejscu. sę a l 

Myślewicz przeraźony wszćzął krzyk i 
zaalarmował przechodniów oraz służbę z pa 
bliskiej remizy, Natychmiast wezwano na miej 
sce lekarza z pobliskiej kasy chorych oraz 
pogotowie. | 

Kruszego zdjęto z dyszla _ Odniósł om 
przerwanie jelit i pęknięcie kręgosłupa alboe 
wiem siła impetu była tak wielka, że formal- 
nie tępy koniec dyszla przebił jeźdźca ha wy 


lot i oparł się o grzbiet kręgosłupa, - -- 

 Rańnego usiłowano przewieść do szpitas 
la jednak w drodze zmarł nie odzyskawszy 
przytomności, Wypadek ten wywołał wstrząe 


gające wrażenie, 


(a) W bramie domu przy ulicy Brzeziń- | 
skiej 3 źnaleziono leżącego w. stanie nieprzy: 
tomnym mężczyznę. Ta " 

Q wypadku powiadomiono policję oraz 
pogotowie ratunkowe lekarz którego po przy. 
byciu na miejsce stwierdzi! iż chorym jest 
32-letni Józef Kłoszewski który zatruł się wię 
kszą dozą sublimatu. pO SCE 
przed rokiem był urzędnikiem i powodziło mu- 
się względnie dobrze. Zredukowany jednak 
pozostając bez środków do życia popadł w- 
przygnębienie i popełnił samobójstwo, E 


-= Niezależnie od powyższego w dniu weże 


„ rajszym kolportowana byłą odezwa pracownie 


ków tramwajowych kolei- Elektrycznej Łó- 


© dzkiej podpisana przez tymczasowe prezy- 


djum zrzeszenia pracowników KEŁ. w której 
stajkujący tramwajarze zwracając się do ogó- 
łu mieszkańców miasta Łodzi, wyjaśniając po 


W odezwie tej tramwajarze stwierdzając 


3 wody wynikłego konfliktu.  * i 


że żądania ich są słuszne i zgodne z ustawo- 


dastwem o pracy, a walkę o słuszność wysu* - 
niętych postulatów, prowadźić będą do zwy 
cięstwa., aa. R 6 sie 

Pozalem śtrajkujący tramwajarze żwraca 
jąc się do ogółu robotników łódzkich o- po" 


Dyrekcja KEŁ, od swych. postanowień 
jednak nie ustepuje i w ciągu dnia wczoraj" 
szego zaangażowała znów”: kilkunastu ` nowych 
pracowników prowadżąc na terenie remizy 


przeszkolenie przyszłych konduktorów i moto 
rówych:: 5 66 0 - e mogla j Aya ody 
|< Jak'nas informują 'najprawdopodobniej 


w niedzielę wyruszą: na miasto tramwaje Z 


"tem jednak, że narązie do czasu całkowitego 
zlikwidowania strajku i przystąpienia do pra” 


cy wyszkolonych już pracowników rolę moto 
rowych spełniać będą kontrolerzy, którzy re- 
krutują sie z pośród.byłych motorowych; kon 
duktorami zaś będą: nowozaąaogażowani - pra” 
©ownicys | | á 


OE OAEEŃZACA Ea + a M o 
anname an YIAN a ME POL DESIT AEAEE  YCA 


prze? a i Na, | A 
wy z „KOGUTKIEM" „Migteno-Nervo- | 


sin” należy żądać takowych w oryginal- . 


|| nych opakowaniach Gąstek'ego, znanych 
| od lat 30, Przy zakapnie proszków z „Ko || 


| dżungle rodzime.. 


| uwagę na opakowanie i odrzucajcie tk || 
| porczywie polecane proszki łudząco de | 
| naszych podobne, Oryginalne opakowa” | 


| nia po $ proszków — pudełko 75 groszy i : 


r i > eż h 
ajj ki od Bólu. ü ; A 
a T | 


MOEN aaan 


i 


NA) aoa uak is pr" $ 
- PAL APTEKA Mała AGASECNIEG0) m WARSZAWIE. i 


soby, dla których przyjmowanie 


i 


| | proszku stanowi pewną trudność, mogą | 
| używać prostek „KOGUTEK" „MIGRE- || 


|| NO-NERVOSIN* w formie tabletki. Opa ©“ 
|| kowanie po 20 tabletek w pudełku. 5 | 
|| ma zł. |. 50 gr. — Ządać tabletek „Ko- | 
| gutekoMigreno-Netvocin. w erygiaelaom 


opakowaniu Gąseckiego. OE | 


g W zeszłą Środę „Jardin des Plances* w 
Paryżu był widownią wielkiego poruszenia: 
Wszystkie zwierzęta, mieszczące się w pob'i- 


du zoologicznego stolicy Francji zwracały swój 
wzrok przerażony na główną aleję. Od strony 

worea austerlickiego kroczył wśród tłumu 
widzów, reporterów i fotografów którzy usta- 


-wili się po obu stronach drogi szary blok — 


dakby z granitu — kołyszący się na swych 
olbrzymich nogach, Od czasu do czasu po“ 
marszczoną trąba unosiła się do góry i wyda 
'wałą przejmujący głos na którego dźwięk je- 
żyła się sierść panter i tygrysów wspominając 


Zbliżał się świeżo przybyły nowy miesz- 


znanych dotychczas okazów mierzący wysoko 


Smiało można powiedzieć, iż jedynym 

reporterski. są Ą mery- 
kanie. w R i S 
Publiczność Nowego Świata, żądna mo- 
wiąek i sensacji, rozckwytuje dzienniki doga“ 
dzająęce ich upodobaniom. i 


am ;to politycznego, czy też towarzyskiego, czy 


0 760Wbramie. 


słicy Miłej 6., 


- ,Czechanówicz pozostając bez 


we. 


wiózł desperatkę w stanie 
la w Radogoszczu. s, 


W mieszkaniu 'własnem przy. ulicy Błoń 


skiej 64 popełnił zamach samobójczy przez: 
przecięcie sobie żył u rąk 41-letni 
Mostowski, 0 


1% Mostowskiego, osłabionego z .powódu u 


pływu krwi przewieziono do szpitala św. Jó 
gefa: 00008000. a, 

«> "Powodem rozpaczliwego kroku. był brak 
‘rodków do życia 0000000. m 
pa oe da. VATE a 0 2. WTA 
-o W bramie domu przy ulicy Nad Łódką 
6, żatruła się sublimatem w celu  samobój- 
czym beżiobotha i bezdomna służąca 3!-let- 


nia Weronika Sżymańska. Desperatkę znale- . 
ziono w stanie nieprzytomnym i niezwłocznie | 
wezwano. pogotowie ratunkowe, lekarz. które 
go po przepłukaniu chorej żołądka przewiózł 


'goszczu, T ROD E ARR 
aa. P rzyczyną targnięcia się na Zye, 


"(ey Na: ulicy Bazarnej padła z wyczerpa 


mia-i głodu 45-letnia janina Wężyk, bezrobot ; 


ma przybyła z Ozorkowa w poszukiwaniu pra 
gy, Chora, po udzieleniu pierwszej pomocy 
przewieziono w stanie osłąbionym do zbiorni 


miejskiej. 


ing: kiwanis 


ug rybki na 


wicza 9, pópełniła żamack samobójczy bezro. 
botna Marja Czechanowicz żąmieszkała przy 


A aja środków 
'do życia zażyła większej. dozy sublimatu. i pa W WYSOKOSCI |-y0_. .0OJATOW.  —t8-monalcna 
dła aioa oa w bramie, gdzie znaleźli ją oczywiście nie przyjął tej nietaktownej propo 
hodnie i zawiadomili pogotowie ratunko 75! tn MECZE >. NOW 
JE RARE 2 s ah 0,4. wówczas, gdy wykreślono z mej skarbnicy 
- Po'ptzepłukaniu żołądka RAK | e 
p: roźrym do szpita  „. /Ydawc agazynu, Lawin Balmer, n 
groźnym co SAPMA. dał jednak za wygrane, postanawiając za 
wszelką cenę dopiąć swego i po pewnym 
cząsie ogłosił „drukiem „Pierwszą autoryzowa- r 


“stu kolejowego miał miejsce straszny 


js w stanie osłabionym do szpitala w Rado- 


była - „4 SAY MACA NEA o m ix 
a 'przeczuwającego nieszczęścia Stolarczyka któ: 
+ "ry wskutek tego doznal .pęknięcia kręgosłupa 


| nędza, wyjątk ówa. i brak- dachu nad głową. a Ę 
Baca aa -złamania kilku żeber, rąk i nóg. Źmasakrowa - ` 


s > i „dada 
mmm chodu i uciekł, 3 |. | «0. «//////ó 
0, | „Za zbiegłym szoferem wdrożono poszu* 


„j wreszcie mętów społecznych, „może być pe” 


wien kilku, a nawet kilkunastu nakładów 


dziennika. W stałej pogoni za sensacjami nie 
cofają się dzienniki amerykańskie przed pro- 


pozycjami, . które w stosunkach, panujących 
na starym kontynencie byłyby wprost nie do 


„pomyślenia, «5-124. „1.50 e areia 
| „Przykładem może asłnżyć . następujący 


słów, zobowiązując się zapłacić honorarium 
'w: wysokości 10,000 ..dolarów. Eks-monarcha 


zyeji, dodając: „żądają odemnie tysiąca słów 


uczuć jedno najdroższe mi — Hiszpanja..* 00 


(+ Wydawca Magazynu, Edwin Balmer, nie 


aa | - Skutki zbyt szyb el jazdy 


Zmasakrowany przechodzień 


`. (a) Na szosie Pabianiékiej niedźleko mo . 


dek. Oto przechodnie znaleźli. leżącego w ka 
łuży krwi mężczyznę którym okazał 


dzie Pabjanickiej przy ul. Strzeleckiej 10, - 


1,5 (Auto całym ciężarem . wpadło na nie 


Charąkterystyczne za 


nego po. nałożeniu opatrunku dla zabezpiecze 


mia-całkowitego upływu krwi przewieziono w. © (a) | a i 
ET EE a -2 wicza 82:84 ogłosilłą zapotrzebowanie na 100 


tanie agonji'dó szpitala św, Józefa. 3 
o- W toku dochodzenia policyjnego  ustalo- 
jo, że szófer po<wypadku ratując się przed 
dpowiedzialnóścią przyśpieszył bieg samo= 


Bo owady OLO E T E E O 0% 
(0. Przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i ks. Sko- 
jechana: została przez. samochód prze. 


żu głównego wejścia do tego sławnego ogro* 


kaniec zwierzyńca — słoń, Rex największy ze. 


ści 3 m, 15 em, wagi okołe 4 ton, Drobniej-- 


narodem, rozumiejącym najlepiej zawód dżien 
i _nikarski, a właściwie 


| „Wydawca, któremu się uda ogłosić opisu . 
jakiegoś niezwykłego wydarzenia z życia; czy 


fakt: | Jeden z magazynów amerykańskich, 
(„Red Book”, przesłał telegraficzną propozycję 
"b, królowi hiszpańskiemu, Alfonsowi XIII, na- 
"pisania artykułu, zawierającego około 1000. 


-"wypa. 
Wolska doznała złamania rę 
się 43 k tr: zwan) 


letni Stanisław Stolarczyk zamieszkały w Ru- 


chodu Jóżefa Kozłowskiego, 0000 


sze zwierzęta z trwogą przyglą*ały się temu 
majestatycznemu  elbrzymowi, z wyjątkiem 
„wszystko zawsze wiedzących" malp, które. 
koziołkując i wresżcząc, objawiaty swe nieza 
dowolenie że ktoś inny a nie one zwrąca na 
siebie uwagę, A łu 
Rex, zaprowadzony do wielkiej rotundy, 
którą będzie jego obecnem mieszkaniem wziął 
się natychmiast do spożycia przygotowanego 
posiłku: 150 klg siana; 30 kg. otrąk, 50 kig, 
owsa i I60 klg słomy, Łaspokoiwszy swój ape 
tyt słoń popłukał sobie żolądek 300 litrami 
„wody poczem jakby chcąc uczcić swą nową 
siedzibę, zaintonował jakąś piosenkę z inoty» 
wów dżungli, SREDNI 
Codziennie tłumy Paryżan przychodzą 
podziwiać nowego pensjonarża „Jardin des 
Plantes“. E T 


. i lag 
ną historję króla hiszpańskiego, jegó rządów 
i wygnania”. AE ee 
Kto ciekaw, jakiemi środ 
mu osiągnąć „zamierzony cel, niech zechce 
posłuchać. ©. 5 p 0 R a 
| W towarzystwie nowojorskiem  przębye 
wa już od dłuższego czasu jeden :z wielkich 
książąt, utrzymujący się z odczytów, |: wygła- 
szanych w klubaeh kobieeych, Balmer znając 
jego skromne położenie materjalne, <zapropo- 
nował mu bardzo pokaźne wynagrodzenie za 
uzyskanie wywiadu u Alfonsa XIII i napis 
„mie odpowiedniego artykułu. RZE PCE 
_ _Książęcy reporter popłynął natychmiast 
do Europy i wżiął się energicznie do dziela. 
Na drugi dzień po przybyciu do Paryża <d- 
_„wiedził swego królewskiego kuzyna. i potrafił 
otrzymać zgódę na ogloszenie drukiem rozu 
mowy, jaką przy kawie i cygarach prowadzi« 
li w zacisznym salonie hotelu Sayoy, . gdzie 
chwilowo zatrżymał się b władca Hiszpanii, 
©, Taka jest historja powstania tego cieka- 
wego artykułu, zawierającego mnóstwo niez- 
, Banych dotychczas szerszej publicznosci szcze 


kami udało się 


napisa- 


"gółów z życia i rządów dworu madryckiego. 
. / Pomysłowy wydawca zaciera z uciechy 
„ręce, gdyż opłaciły się mu: sowicie « wszelkie 
koszty, poniesione z tego tytułu, natomiast 


- tego. mniej szczęśliwi koledzy po fachu ziele 
„mieją z zazdrości, że dali się mu; uprzedzić 


_0 w tak prosty sposób. =  * 


dej jazd 


chodząca przez jezdnię 34-letnia Helena Wol 
ska zamieszkała przy ulicy ` Grzybowej 24 


KOREA U | ręki oraz obojczy-, ` 
ca, Ranna opatrzył wezwany lekarz pogoto 


ARE. | kręgowego. o 

Jak ustalono Stolarczyk * przechodząc -= = Równo. 

przez jezdnię wpadł pod koła przejeżdżające 
go autobusu kursującego na linji. Łódź = Ka- 
ISZe ` | AERO * Bra >, 


e Rówaoczeście powiądowiońa policja, ge 
ciągnęła do odpowiedziąlności szofera samo. 
| PEYE ETa Leete Geradi bj 


6.żajścia: 7. 
ytra 44a przed fabryką 
Coo (a) Firma Ejtingon, przy ulicy- Sienkie- 
robotników. Na skutek tego w dniu-- wczo- 


„rejszym w'związku z powyźszem zapotrzebo- 
waniem zgromadziło się kilka tysięcy bezro- 


© botaych, którzy jeden.bez drugiego 'siłą prze- 


wnętrza i zostać przyjętym do-praty, ' eu 
ooie Rzecz jedna, że z tej przyczyny wy uika* 
ły sprzeczki, a nawet bójki. [nterwen:ja pehe 
seji przewróciła spokój. na 


_ciskali się, by jaknąjprędzej dostać “się "do 


IJ Xp 


nanamn ECA 


Hamburg ma obecnie nową aferę Stol- 
żenberga. 
Po ciężkiej katastrofie na wysepce Peu- 
"te, śdźie w 1928 r. wydarzył się wybuch fos- 
genu i jpo skonfiskowaniu „książki kuchár 
skie“ do fabrykacji gazów trujących, opraco» 
wanej przez Stolzenberga, rozeszła się obece 
` nje wiadomość, że Stolzenberś buduje w Ei- 
'gelstedt na obszarze Altony nową fabrykę. 
| W fabryce tej produkowaay ma być gaz 
lzawiący. i 


PPE 


l 


sry Dźwięłowy 


DLS PREMERA" PREMJERA tanolskich kind- | 
manów, - Fascynująca powieść ELIZY 
"O©RZESZKO w EJ 


(Wyciąć i zachować) 


| „Leboretorjum w Playbury St, pozosta- 
jące pod obserwacją policyjną, całkowicie 
zrujnowane przez pożar, któty wybuchł w pod 
ziemiach o 5.20 z:rana. Znaleziono jedno zwę 
glone ciało, jak się zdaje człowieka, nazwis- 
kiem Heyler", . 20% 5 
ooo ROZDZIAŁ XXVII. 
-Plan wygłodzenia świata 
| Ranek poniedziałkowy przynosi ludzłom 
grozę, której niewielu zdolnych jest uniknąć, 
"Groza ta w taki czy inny sposób ciąży nad 


Bikami tysięcy poduszek, barwi złote, sącze» 


“se się poprzez biljony ‘szyb, promienie światła 
słonecznego kolorem i cechą charakterystycz* 


ną wątrobianej żółtaczki. To groza fabryki i 
warsztatu, bezlitosnych więzień, zamykających 
mężczyznom, kobietom i dzieciom dostęp do 


zielonych. pól i do milego wałęsania się po 


bozyin świecie; to groza nowych odpowiedzial 
ności, którym wypadnie sprostać i nowych 
trudności, które trzebs bedzie przezwyciężyć. 
To koniec ej 
wyniosłości, na której szczyt dostaliśmy się 
wreszcie z mozołem w sobotę wieczorem, aby 


rozkoszować się najmilszym z niej widokiem 


~ nadzieją jutrzejszej niedzieli, 


©, Ludzie idą do pracy, ociągając się z nie 
chęcią, czekając z utęsknieniem na' chwilę. 
wytchnienią, jaką przynosi pora pizerwy śnia-- 
daniowej, kierwsza gedzina w Londynie od- 


powiada mniej więcej szóstej w Chicago, Dla 
lego tez znaczenie gór kablogramów, spiętrzo 
nych na biurkach niektórych agentów, zostało 


| Początek seansów o godz. 
| Aparatura western Electric. 


| którem tkwi iskra człowieczenstwa i zada 


| Szyjkowski — W rolach głównych. i 


Krystyna Ankwi 


Reż. J, Nowina-Przybylski Specjalnie skomponowana ilustracja muzyczna prof jana 


seansów © 4,30,-6, 8, i 10, w sob. i niedz, 


"ostre 


dnia wypoczynku, podnóże nowej. 


czekającego ną nich w westybulu, — m. 
— | cóż? — zapytał. — Widzę, że wań . 


Stolzenber$ zapewnia, że fabryka będzie 
miała charakter laboratorjum doświadczalne” 
go i produkować będzie dziennie 10 kilogra» 
mów gazu. ae 

Wniosek o zezwolenie na uruchomienie 
fabryki skierowany został de władz pruskisb 
które poddały próbkę gazu badaniom. Okaza 
ło.się, że chodzi tu o gaz, który służyć ma 
do fabrykowania gazowych nabojów pistole= 
towych, które mają jak urzędewo stwierdza» 
no, oślepiać przejściowo, nie czyniący szkod 


|dają niebywały koncert gry w rewelacyjnym filmie, obrazującym o 


ratury — arcydziełem ekranu. 


iy 


art Teatru Ńarodo= 
wago w W-wie 


czówna 


ujawnione nie wcześniej aniżeli w poniedzia- 


dek późnym wieczorem, a w zupełaości ztozu 


miane dopiero we wtorek rano, kiedy do in- 
nych i jeszcze większych stosów kąblogramów 
dołączyły się zwięzłe a wymowne wykazy cen 
podane przez lzbę Handlową w Chicago, na- 
dewszysiko zaś komunikowąne drogą radjową 


sprawozdania prasowe o sensacyjnym wzroś* 


cie cen na pszenicę. 


— Pszenica idzie zawrotnie w górę — 


mówił jeden nagłówek, — Dzikie sceny na 


giełdzie — głosił inny. — Pszenica dosięga 

cen zapawiadających głód—straszył trzeci, 

= Beale po drodze do Whitehall słyszał 
wykrzykiwanie roznosicieli gazet i + 

ucho wpadł mu przedewszystkiem wyraz „psze 

nica", Wyrwal gazetę z rąk przebiegającego 


pędem chłopaką i przerzucił okiem jej treść, 


„Wszystkie rynki zbożowe na północnej 


półkuli były w stanie zupełnego chaosu, Ceny . 

skakały w górę, dosięgając wyżyn do jakich 

_ nie docieraly w najgorsżych nawet dniach 
"wojny. „a | x 


_. Wpadł do pierwszej z brzegu budki tele 
fonicznej, podał numer i wnet odpowiedział 
mu Me Norton. ka 
| — Czytał 

tał go Beale, 
— Tak. Gra rozpoczęta, 


+- Gdzie pan jest? Niech pan na mnie 
zaczeka, Zaraz do pana przyjadę, . | 


W trzy minuty później był już. na umó- 
wionem miejscu. Beale' zawołał i 
obaj pojechali razem do hotelu, 

— Sędzia śledczy wydał upoważnienie 
zaaresztowania van Heerdena, Milsoma i Hil- 


dy Glaum — zaczął. — Przypuszczam, że znaj 
dziemy gniazdo puste rozesłałem jednak moich 
ludzi ną wszystkie stacje kolejowe, Myśli pań 
„że zabraliśmy się do nich. zapóźno? | 


— Wszystko zależy ód systęmu, jakiego 


trzyma. się van Heerden, Należy on do ga- 
tunku ludzi, którzy skupiają wszystkie nici we 


własnem ręku. Jeżeli tak jest, jak. przypusz- 


czanc, to: schwyławszy jego samego, będziemy 


mogli zapobiec ruinie całego świata. 
o Zajechawszy dó hotelu, zastali. 


Passepartout i bilety wolnago wejścia prócz urzędowych nieważne 


N ery z ZY KRECI EH yi AT IANO k 


iw. 
Mc Norton. 


„Norton poznał 


pań dzisiejsze gazety? — zapy powitanie, 


taksówkę i - 
| „mienia? 


Kitsona, 
|. minister smutnie głową. 


zdrowiu i życiu napastnika, | 

Laboratorjum ma być tak utządzone, że 
wrazie potrzeby będzie mogło produkcję swe 
ją wielokrotnie zwiększyć. z 

Fabryka wzhoszona jest w pobliżu saną 
torjum ludowego, wobec czego magistrat Al. 
tony i policja miejscową, wbrew zezwoleniu 
rządu pruskiego założyłyby sprzeciw, nie go- 
dząc się na budowę fabryki gazów w bezpoś 
redniej bliskości sanatorjum, 


znany z fimu „X - 47 


P TET 


G 


byczaje miljonerów. Reż. A, WERKERA p. to 
BA Fasc. scenąrjusz 
6 6 Szampański humor 
-© -« Słowiczy śpiew 
Niebyw. przepych 
men SAWY, „| Stroiów 
Na poranki ceny zniź. 


w 100 proc. dźwiękowej przeróbce. Wielki sukces filmu polskiego. Arcydzieło lite- 
| Pelna pasjj dramatycznej tragedja dwóch sprzecznych 
żywiołów. Konflikt dwóch płci, dwóch środowisk i dwóch odmiennych warstw cywili 
zacyjnych. Dzieło Elizy Orzeszkowej przeniesione na ekran wzrusza. káżd> serce, w 
wala najbardziej wybredny smak. — Scenarjusz opracował prof. Marjaa 


i Mieczysław Cybulski {2122y aman 


Makląkiewicza, Przeboje 


muzycząe śpiewane w filmie. „CHAM” Adieu, bądź zdrów (bostou), Oj, widzisz, ty dziewczyno (pieśń łowicka). 


| U prząśniczki siedzą (pieśń Moniuszki) i inne, NADPROGRAM: Tygodnik dźwiękowy Paramountu, Początek 
| o 12 w p. Passepartout i bil, ulg. oraz wol. wejścia niew. do odwoł, 


Heerden wymknął wam się, jeżeli jednak jest 
coś prawdy w tych wiadoinościąch gazeto- 
wych, widoczna jest jego ręką w tem wszyst» 
kiem, Poszaleli tu ludzie — dodał idac ku 
windzie. — Mówiłem właśnie przed chwilą z 
podsekretarzem stanu w ministetjum rolnictwa 
— cała Europa czeka ze strąchem co dalej 
nastąpi.. A teraz, odpowiedzcie, co się dzieje? 
— rzekł kiedy znaleźli się w jego pokoju, 
Wysłuchał uważnie ich opawiadania i 
nie przerywał, dopóki Stanford Bealę nie 
skończył. | RERWAETORAA 
— To poważne! — westchnął ` wreszcie, 


.— Muszę pana przeprosić mr, Beale. Jakkol- 


wiek żywo mnie obchodzi las i zdrowie m'ss 
Cresswell przyznaję panu słusznośc że są one 
niczem Wobec niesłychanej tej katastrofy. ` 
O czem panowie. mówicie? — zapyta 


— Panika zbożowal Bóg wie: co z tego 


| me. Może to oznaczać chleb po gwinei 
funt. adik jesżczę o 


Przedwcześnie jednak jesżcze o tem 
sądzić, OE BCE 

Nagle rozwarły się drzwi i do pokoju 
bez ceremonji wpadł jakiś mężczyzna, Me 
so pierwszy i wstał na jego 


— Przykro mi że panom 'przeszkadzam 
= rzekł lord, Sevington — był to Podsekte” 
tarz Stanu Ministerjum: Spraw Zagranicznych 
we własnej osobię. — I cóż, Beale ta fanta- 
styczna historja, którą mi pań opowiadał zdaje 
się być na najlepszej drodze do urzewist* 

— To mr. Kitson — przedstawił Beale 
adwokata, Siwowlosy maż stanu. powitał go 


skinieniem glowy, cie RENE 
=_= Posłałem po pana, nie mogłem się 
jednak doczekać, dlatego przyszedłem sam, 
Ach, mój Mc Nortonie c» y ma pan ` widoki 


schwytania van Hęerdena? ` | A | 
 — Nie było jeszcze człowieka któryby 
wydostął się z tego kraju z chwilą kiedy idem 
tyezność jego została ustalona — rzekł nadko- 
misarż ż głębokiem przekonaniem»: 
„, ,== Gdybyśmy poszli za radą Beale'a mie 
libyśtny już ptaszka pod kluczem. — pokiwst. 


don 


samon 


a SAAB 23 stycznia 1932r , 


Przenośny eT iaraik c W. L. daje możność 
sluchania audycji w każdym koja lub kuch 

| ni, a nawet w wannie podczas kąpieli. . 

| Cema apzrału zł. 18. 50; z instalacja zi 22 


en. a 
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iry - MERALNY — Miss Hobb — Pieśni trubadura H 
TEATR KA A aa Z OŚWIA TOWY—Dla dorosłych:. Klamiesz kos |E 


'COCTAJ L To (a rok na Nowy Ro bieto, Dla młodzieży: Na gorącym uczynku. 


Łódz, 23 stycznia 1932 r, 


KINA | PALĄCE — Człowiek któr 
| | . ; y zabił 11.58 ' Sygnał 
MOMUS — Na karnąwał dobry kawał MIMOZA — ży Zachodzie bez zmian [12.05 pP raae dase 
(CASINO — Cham RAKIETA: — Moje słoneczko [13.15 Kom gospodarczy 
"c APIIOL: -- Światła wielkiego miasta | PRZEDWIOŚNIE — Z rozkazu księżniczki ' TĘ 0 AJ SB z op. „Faust 


s — | .H R 
| i APOLLO — 1 Legjon pogran. ll Rango RESURSA — Dziewczę z nad Wołgi 
CORSO: — Maradu —  Nadprogram: Farsa SPLE a A 

w kolorach _ - ENDID: — Afera mężatki 
CZARY — | W sidłach zdrajców Il Gniazdo ZACHĘTA — Na ławie hańby 
upiorów ` WODEWIL — Pieśni trubadurą 
GRAND- KINO Miani, ułani, chłopey malow 3 5 


1 16,4. Płyty gramofonowe 
| 16,55 Angielski 
| 17,10 Odczyt 
| (transm. ze Lwowa 
17,35 Kącik mł, talentów 
Wyk ork, P. Radja 
| 15 ZER | i 
| 19, omunikat lzb Pijem Handi L dzi 
| 19,30 Kalendarzyk filmowy | GG 
|19,45 Prasowy DR, 
| 20,00 Na widnokręgu 
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RE CENT LECZNIC.. 


3 nowego typu 


FEałosja Liski ai Oferty pod „Radjo" do 


„administracji „Prądu* Al 
Kościuszki 41, 


ŁÓŻKO ERC da: sprze 
dania, Wiadomość: Al Ko 
ciuszki. a: u dozorcy. 


i przenośne, „szamotowa a: 
-$ kuchenki 
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LE Olerty z. podanie co E RAR 
rohit || nyi szerokości do Ad- ||. 
-kobiet da 1 í ministracji 'niniejszego | | i 
sal śię ori: ak HE pisma pod Lalik m AŚ; A 
wiedeńskie - = lips ki i e BL p aryski a |= SREDNIA RAIN, 
| POZNAĆ, ZDOBYĆ i i NAUCZYĆ SIĘ 


można tylko | u. De Ą 
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